  Protokół Nr 37.2018
z XXXVII Sesji Rady Gminy Słubice
odbytej w dniu 27 kwietnia 2018 r.

Obrady XXXVII Sesji Rady Gminy Słubice odbyły się w sali konferencyjnej Urzędu Gminy Słubice w godz. 1000 – 1215. Obrady prowadziła Przewodnicząca Rady Gminy - Pani Katarzyna Monika Milczarek.
Stan Rady – 15 osób.
Obecnych 15 – tj. 100%. 
W Sesji udział wzięli:
1. Pan Krzysztof Dylicki 
– wójt gminy, 
2. Pani Henryka Bednarek
– skarbnik gminy,
3. Pan Damian Krysztofiak
– przewodniczący Gminnego Zarządu NSZZ Rolników 
Indywidualnych „Solidarność” w Słubicach,
4. Pan Jacek Laska

– kierownik Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej
w Słubicach,
5. Pan Artur Bedyk

– dyrektor Gminnej Biblioteki Publicznej w Słubicach,
6. Radni wg załączonej listy obecności,
7. Sołtysi wg załączonej listy obecności.
Do pkt.1

Pani Katarzyna Monika Milczarek – przewodnicząca Rady Gminy otworzyła obrady XXVII Sesji Rady Gminy, powitała serdecznie wszystkie panie i panów radnych, panie i panów sołtysów, zaproszonych gości, wójta, skarbnik, a następnie na podstawie listy obecności stwierdziła, że w sesji uczestniczy 15 radnych, co oznacza, że Rada Gminy może obradować i podejmować prawomocne uchwały. 
Do pkt.2
Przewodnicząca obrad zaproponowała oddanie na początku obrad głosu zaproszonym gościom. Innych uwag ani zapytań nie zgłoszono. Porządek obrad po zmianach został poddany pod głosowanie. W wyniku jawnego głosowania rada jednogłośnie przyjęła proponowany porządek obrad, który przedstawia się następująco:
Proponowany porządek obrad:
1. Otwarcie Sesji.
2. Przyjęcie porządku obrad.
3. Sprawozdanie z działalności międzysesyjnej Wójta Gminy za okres od 9 kwietnia 2018 r. do 26 kwietnia 2018 r.
4. Interpelacje i zapytania radnych.
5. Sprawozdanie z działalności Gminnej Biblioteki Publicznej w Słubicach za 2017 rok.
6. Sprawozdanie z realizacji Programu Współpracy Gminy Słubice z organizacjami pozarządowymi i podmiotami wymienionymi w art. 3 ust. 3 ustawy o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie za 2017 rok. 
7. Sprawozdanie z realizacji  zadań z zakresu wspierania rodziny na terenie gminy Słubice za 2017 rok.
8. Ocena zasobów pomocy społecznej.
9. Podjęcie uchwały w sprawie zmiany Uchwały Nr XXXII.194.2017 Rady Gminy Słubice z dnia 18 grudnia 2017 roku w sprawie przyjęcia Gminnego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych oraz Gminnego Programu Przeciwdziałania Narkomanii na 2018 rok.
10. Odpowiedzi na interpelacje i zapytania.
11. Przyjęcie protokołu z XXXVI Sesji Rady Gminy.
12. Sprawy różne.
13. Zakończenie obrad.
Do pkt.3 
Sprawozdanie z działalności międzysesyjnej Wójta Gminy za okres od 9 kwietnia 2018 roku do 26 kwietnia 2018 roku przedstawił wójt pan Krzysztof Dylicki (materiał w załączeniu). 
Do pkt. 4
Pan radny Wiesław Milczarek powrócił do tematu wywożonych na prywatną działkę w Grzybowie odpadów pochodzących prawdopodobnie z oczyszczalni ścieków, które śmierdzą. Pan radny zapytał czy nie można rolnika, który to wywiózł na pole zmusić do przykrycia tych odpadów? Jeżeli przez 6 tygodni będziemy czekać na wyniki badań próbek tych odpadów to prawdopodobnie odór będzie nie do zniesienia dla mieszkańców Grzybowa.
Pani radna Krystyna Wojtalewicz zawnioskowała o zabezpieczenie w budżecie gminy odpowiednich środków na ścieżkę przy drodze wojewódzkiej 575 w Studzieńcu oraz podjęcie stosownej uchwały. Poprosiła o szybkie podpisanie porozumienia w tej sprawie z Mazowieckim Zarządem Dróg Wojewódzkich. Pani radna dodała, że w odpowiedzi na jej e-mail marszałek wyraził zdziwienie, że to porozumienie nie jest jeszcze podpisane oraz wyjaśnił, że po stronie gminy leży pokrycie kosztów wykonania projektu na ścieżkę. W odpowiedzi zasugerowano również pośpiech, bo do marszałka spływa wiele podobnych wniosków. 
Pan radny Sławomir Januszewski przypomniał, że w listopadzie ubiegłego roku ustalono, że przy podziale tak zwanych wolnych środków na początku 2018 roku zostaną uwzględnione inwestycje wodociągowe w Wiączeminie Polskim i Nowosiadle. 
Radny zapytał czy wójt podjął w tej sprawie decyzje?  Zapytał także czy zostaną zamontowane lampy oświetleniowe w Nowosiadle, które zostały obiecane jemu i sołtysowi Nowosiadła? Przez trzy lata były zgłaszane te inwestycje, szczególnie wodociągi, bo środki zostały z nich przesunięte na kanalizację ul. 10 kwietnia w Słubicach w 2014 roku. W tej kwestii nic się nie dzieje a w mediach ciągle słyszymy, że priorytetem dla rządu są wodociągi i kanalizacja.
Nawiązując do sprawozdania międzysesyjnego radny zapytał gdzie ta wiata rowerowa ma stanąć?
Pan radny zapytał czy odbyło się spotkanie z koordynatorem projektu dotyczącego Odnawialnych Źródeł Energii ponieważ docierają do niego informacje, że zmieniają się warunki uczestnictwa w tym projekcie?
Pan radny zapytał panią przewodniczącą czy na sesję są zapraszani członkowie Izb Rolniczych?
Pani przewodnicząca odpowiedziała, że są zapraszani na niektóre sesje, ale po prostu w nich nie biorą udziału.
Do pkt. 5
Sprawozdanie z działalności Gminnej Biblioteki Publicznej w Słubicach za 2017 rok zostało przedstawione na wspólnym posiedzeniu komisji 18 kwietnia br. przez pana Artura Bedyka – dyrektora jednostki (materiał w aktach komisji). Z tego powodu oraz z uwagi na obszerność zrezygnowano z jego odczytania. Więcej pytań ani uwag do informacji radni nie zgłosili. Rada Gminy przyjęła sprawozdanie przez aklamację.
Do pkt. 6 

Sprawozdanie z realizacji Programu Współpracy Gminy Słubice z organizacjami pozarządowymi i podmiotami wymienionymi w art. 3 ust. 3 ustawy o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie za 2017 rok przygotowała podinspektor pani Monika Wojtalewicz. Zostało ono dokładnie omówione na wspólnym posiedzeniu komisji Rady Gminy odbytym 18 kwietnia br. (materiał w aktach komisji). W związku z powyższym oraz z powodu braku pytań Rada Gminy przyjęła informację przez aklamację.
Do pkt. 7 
Sprawozdanie z realizacji  zadań z zakresu wspierania rodziny na terenie gminy Słubice za 2017 rok przedstawił na wspólnym posiedzeniu komisji odbytym 18 kwietnia br. pan Jacek Laska – kierownik Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej w Słubicach (materiał w aktach komisji). Z tego powodu zrezygnowano z odczytania całego sprawozdania. Więcej pytań ani uwag do sprawozdania radni nie zgłosili. Rada Gminy przyjęła Sprawozdanie z realizacji  zadań z zakresu wspierania rodziny na terenie gminy Słubice za 2017 rok przez aklamację.
Do pkt. 8 
 
Ocenę zasobów pomocy społecznej przygotował i przedstawił na wspólnym posiedzeniu komisji odbytym 18 kwietnia br. pan Jacek Laska – kierownik Gminnego Ośrodka Pomocy Społecznej w Słubicach (materiał w aktach komisji). Z tego powodu zrezygnowano z odczytania całego sprawozdania. Więcej pytań ani uwag do sprawozdania radni nie zgłosili. Rada Gminy przyjęła ocenę zasobów pomocy społecznej  przez aklamację.
Do pkt. 9 

Przewodnicząca obrad przedstawiła treść projektu uchwały w sprawie zmiany Uchwały Nr XXXII.194.2017 Rady Gminy Słubice z dnia 18 grudnia 2017 roku w sprawie przyjęcia Gminnego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych oraz Gminnego Programu Przeciwdziałania Narkomanii na 2018 rok, po czym zwróciła się do radnych z prośbą o zgłaszanie uwag bądź zapytań odnośnie powyższego. 

W związku z brakiem pytań odnośnie projektu uchwały odbyło się głosowanie nad podjęciem wskazanej uchwały. Uchwała w wyniku jawnego głosowania została podjęta przez Radę jednogłośnie.
Uchwała Nr XXXVII.212.2018 w sprawie zmiany Uchwały Nr XXXII.194.2017 Rady Gminy Słubice z dnia 18 grudnia 2017 roku w sprawie przyjęcia Gminnego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych oraz Gminnego Programu Przeciwdziałania Narkomanii na 2018 rok stanowi załącznik do protokołu.
Do pkt. 10

Odpowiedzi na interpelacje i zapytania radnych udzielił pan Krzysztof Dylicki:
· w sprawie odpadów prawdopodobnie z oczyszczalni ścieków gmina wszczęła postępowanie. W przyszłym tygodniu, czyli po 7 dniach od zawiadomienia zostanie spisany protokół z rolnikiem, który wywiózł te odpady. Jak państwo wiecie trudno się z nim porozumieć, nie ma dobrej woli w tej sprawie. Rozumiem, że zabezpieczenie tego odpadu poprzez zgromadzenie go na jednej pryzmie i zakryciu folią mogłoby chociaż trochę ograniczyć odór. W trakcie przesłuchania zostanie zadane takie pytanie rolnikowi.
· 30 kwietnia wraz z panią skarbnik udam się do Płocka by podpisać umowę z FOGRem. Tego samego dnia spotkam się z projektantem ścieżki wzdłuż drogi wojewódzkiej w Studzieńcu ponieważ musimy znać konkretną cenę projektu. Jest ona konieczna do wpisania do porozumienia. Po spotkaniu z projektantem poinformuję panią radną o ustaleniach. Kontaktowałem się z dyrektorem Zarządu Dróg Wojewódzkich z Gostynina w sprawie tego zapisu w porozumieniu, który wydał się nam dziwny. Poinformowano mnie, że to taki standardowy zapis zabezpieczający gdyby Zarząd Dróg Wojewódzkich nie miał pieniędzy.
· Potwierdzam, że sprawa wodociągu na terenie Nowosiadła i Nowego Wiączemina była zgłaszana przez radnego od początku kadencji. Podłączenie wodociągu do wskazanych rodzin wiąże się z kosztami. Robiłem już rozeznanie ile kosztowałby metr przyłącza. Moim zdaniem należy zacząć od dokumentacji, bo bez niej będziemy tak rozmawiać jeszcze kilka lat. Gdyby ta dokumentacja była zrobiona w powódź być może te rodziny już by te przyłącza miały zrobione. Może nie uda się tego zrobić od razu dla wszystkich tylko pojedynczo przyłączać te rodziny. Jest problem z projektantami, sprawy się przedłużają. Umówmy się tak, że podam informację na następnej sesji o tym ile kosztowałby dokumentacja i kiedy byłaby zrealizowana. Docierały już do mnie sygnały, że te rodziny mają wodę kiepskiej jakości. 
· Tak jak mówiłem już wcześniej chciałbym, aby lampy zawisły w okresie letnim, a zadziałały na jesieni. Przyjmijmy zasadę, że przed objazdem w terenie skontaktujemy się z danym sołtysem, żeby wskazał gdzie wg niego są te lampy konieczne.
Pan radny Sławomir Januszewski zauważył, że gdy sołtys otrzyma informację i go nie będzie to jest to oczywiste, ale gdy sołtys nie otrzymuje informacji a coś się dzieje na terenie sołectwa to jest to daleko niestosowne.
Wójt stwierdził, że założenie lamp jest tak ważną sprawą, że sołtys powinien w tym uczestniczyć.
· Wiaty rowerowe są projektem Stowarzyszenia Gmin Turystycznych Pojezierza Gostynińskiego, które o nie wystąpiło w imieniu 7 gmin. Stowarzyszenie otrzyma dofinansowanie na poziomie 95 % a nasze koszty to 5 %. Z tego co wiem, cała wiata ma kosztować 8.800,00 zł. Ma to być drewniana konstrukcja 4mx4m z ławkami w środku. Warunkiem jaki musiała spełnić gmina by o tą wiatę wnioskować było wskazanie lokalizacji, dla której gmina jest właścicielem i posiada księgę wieczystą. Wybrano lokalizację pomiędzy szkołą a Urzędem Gminy, tuż za słupem ogłoszeniowym. 
Pan radny Sławomir Januszewski zauważył, że tu nie ma ścieżki rowerowej.
Wójt odpowiedział, że nie chodzi tu o ścieżkę rowerową, bo rowerzyści nie jeżdżą tylko po ścieżkach rowerowych. Chodzi tu o miejsce gdzie mogliby się zatrzymać i odpocząć.
Pan radny Sławomir Januszewski zauważył, że nad Wisłą jest ścieżka rowerowa.
Wójt zgodził, się że jest ścieżka rowerowa, ale warunkiem było miejsce, które stanowi własność gminy i ma założoną księgę wieczystą.
Pan radny Sławomir Januszewski powiedział, że na terenie obu Wiączeminów jest coraz więcej rowerzystw, bo jeżdżą oni nad Wisłę drogą po tzw. starym wale i tam nigdzie nie ma dla nich schronienia w przypadku nagłego pogorszenia się pogody. W ostatnią sobotę było tyle rowerzystów, że z boku wyglądało to jak wyścig. Myślałem, że taka wiata powstanie gdzieś na tych terenach, aby ci ludzie mogli z tego skorzystać.
Przewodnicząca obrad zauważyła, że w Słubicach nie ma aż tylu rowerzystów jeżdżących rekreacyjnie, a taka wiata mogłaby zostać zniszczona przez młodzież. 
Wójt stwierdził, że w momencie składania wniosku trzeba było mieć lokalizację z księgą wieczystą, a gmina nad wałem nie ma takiego miejsca.
Pan radny Sławomir Januszewski zapytał, czy jakaś osoba nie może miejsca pod wiatę użyczyć?
Wójt powtórzył, że miejsce pod wiatę musi stanowić własność gminy i mieć założoną księgę wieczystą.
Pan radny Sławomir Januszewski zapytał, czy nie można wiaty ustawić na terenie zasypanym piaskiem przez powódź?
Wójt odpowiedział, że ten teren nie jest własnością gminy.
Przewodnicząca stwierdziła, że uważa ten wymóg własności terenu z księgą wieczystą za niestosowny, a lokalizacja wiaty w Słubicach jest co najmniej dziwna.
Wójt odpowiedział, że wiata nie jest trwale związana z gruntem. Przy składaniu wniosku musiał być spełniony wyraźny wymóg wskazania lokalizacji, która jest własnością gminy i gmina posiada na nią księgę wieczystą. Z tego powodu aż tak dużo lokalizacji nie było do wyboru. Nie wiem jak ta wiata będzie się sprawdzać w rzeczywistości.
Pan radny Ryszard Ziółkowski zaproponował by wiata stanęła albo przy remizie OSP w Wiączeminie Polskim albo przy Szkole Podstawowej w Świniarach.
Wójt odpowiedział, że remiza jest w użytkowania wieczystym za to teren szkoły spełniałby ten warunek. 
Przewodnicząca obrad zapytała czy możliwa jest zmiana lokalizacji wiaty? Poparła pomysł umiejscowienia wiaty w Wiączeminie Polskim.
Wójt odpowiedział, że dokumentacja musiała być zrobiona wcześniej dlatego wskazano Słubice jako lokalizację wiaty. Nie wiem czy można będzie to teraz zmienić. Jest to sprawa do wyjaśnienia.
· spotkanie w sprawie Odnawialnych Źródeł Energii odbyło się w piątek 20 kwietnia br. Te spotkania były dwa, w tym jedno o godzinie 17.00. Zainteresowane osoby mogły podejść do koordynatora i on w komputerze pokazywał im symulacje kosztów jakie muszą ponieść przystępując do tego projektu. Okazuje się, że instalacje na dachu budynku mieszkalnego objęte są 8 % VATem, a ten na budynku gospodarczym i na ziemi 23 % VATem. Ludzie zostali szczegółowo poinformowani o warunkach. Mają teraz podpisać deklarację czy decydują się przystąpić do projektu czy nie. Jest też lista rezerwowa w obu gminach, na której jest sporo chętnych. Jedyna zmiana na korzyść przystępujących to taka, że na początku dofinansowanie miało być na poziomie 70 % a teraz jest na poziomie 80 %, czyli tylko 20 % kosztów pokrywa mieszkaniec.
Pan radny Jacek Domżałowicz zapytał w jakie dni przyjmuje koordynator projektu?
Wójt odpowiedział, że na spotkaniach w gminie nie było osobiście pana Błażeja Drążkiewicza. Na poprzedniej sesji obiecał nam on, że będzie w gminie raz w tygodniu, ale po tym czasie go nie widziałem. Zrobię po sesji monit w tej sprawie. Jest to skomplikowany wniosek pod względem papierkowym, ciągle rodzą się nowe sprawy, wiele rzeczy jest niewyjaśnionych. Jest jednak szansa, że projekt będzie zrealizowany. Przy pompach ciepła też mogą być problemy, bo muszą być zrobione dokumentacje geologiczne, a to się ślimaczy. Przy fotowoltaice będzie to prawdopodobnie szybciej. Skontaktuje się z panem Błażejem i ewentualnie pracownik Urzędu obdzwoni zainteresowanych z informacją kiedy koordynator będzie przyjmował w gminie.
Do pkt. 11
  

Przewodnicząca obrad zwróciła się do radnych z zapytaniem, czy zapoznali się z treścią protokołu z XXXVI Sesji Rady Gminy. Zapytała też, czy są uwagi i zapytania do tego protokołu. Uwag i zapytań nie zgłoszono.


 Protokół w wyniku jawnego głosowania został przyjęty przez Radę jednogłośnie.
Do pkt. 12
Z okazji imienin dwóch radnych: pana Marka Bogla i pana Marka Dąbka złożono najserdeczniejsze życzenia, odśpiewano sto lat i wręczono solenizantom kwiaty.
Zgłoszono następujące sprawy:
· pan radny Marek Dąbek podziękował za życzenia imieninowe i zapytał czy projektant ścieżki w Studzieńcu był na ul. Wielkiej Wody w Juliszewie i czy coś się dzieje w sprawie ułożenia tam chodnika?
· Pani radna Sylwia Górecka zgłosiła konieczność założenia lampy na ul. Chojaki przy zakręcie na ul. 10 kwietnia.
· pani radna Krystyna Wojtalewicz poprosiła o piach na drogi w sołectwie i gdy będzie naprawiona koparka gminna, żeby wyrównała najgorsze miejsca na drogach.
· Pan radny Wiesław Milczarek zaproponował by sołtysi otrzymali informację z gminy co należy robić gdy ktoś wywozi odpady tak jak miało to miejsce na Grzybowie. Teraz nie można przez 6 tygodni nic z tym zrobić. Nie wiadomo co to jest na tym polu a mieszkańcy będą narażeni na odór.
· Pan Bogdan Ryfa - sołtys sołectwa Wymyśle Polskie poprosił o piasek na drogi w sołectwie.
· Pan Krzysztof Józwik - sołtys sołectwa Nowosiadło także poprosił o piasek i tłuczeń na drogi w sołectwie.
· Pan radny Piotr Lenarcik wyraził zdziwienie, że Urząd Gminy nie wie nic o takich odpadach na swoim terenie.
· Pani Kazimiera Janiszewska - sołtys sołectwa Słubice poprosiła o zrobienie drogi, o założenie lamp w Słubicach. Zaapelowała o stworzenie toalety publicznej w Słubicach oraz o interwencję do właściciela w sprawie udostępnienia parku przy pałacu w Słubicach, bo ludzie nie mają gdzie spacerować w weekendy. 
· pani Małgorzata Cichosz - sołtys sołectwa Wiączemin Polski również zawnioskowała o lampę oświetleniową przy spółdzielni w Wiączeminie Polskim. Nawiązała do spotkania z sołtysami z 25 kwietnia, gdzie był poruszany temat zmian w prawie łowieckim. Pani sołtys powiedziała, że kontaktowała się w tej sprawie z myśliwymi i wcale nie jest konieczne by to sołtys był osobą, która jest w komisji szacującej straty spowodowane przez zwierzynę łowną. Równie dobrze może to być pracownik gminy. Szkolenia w tej sprawie mogą być nawet kilkudziestogodzinne a dokumentacja z szacowania szkód musi być przechowywana przez 5 lat. Jest to duża odpowiedzialność dla sołtysa a on wcale nie musi brać udziału w szkoleniach.
· Pan Stanisław Szymański - sołtys sołectwa Alfonsów zaproponował by w związku z obchodami 100 lecia odzyskania niepodległości kupić dla każdego sołectwa po 10 flag z drzewcami.
· Pan radny Sławomir Januszewski poparł panią sołtys z Wiączemina Polskiego i zawnioskował o przygotowanie pisma sołtysów gminy Słubice sprzeciwiającego się zmianom w prawie łowieckim i  zrzucania odpowiedzialności na sołtysów jako członków komisji do szacowania strat w uprawach spowodowanych przez zwierzynę łowną. Pan radny poprosił również o piach na drogi w sołectwie oraz o równiarkę. Poprosił o koparkę gminną do wyrównana jednego miejsca na drodze w sołectwie.
· Pan Bogdan Ryfa - sołtys sołectwa Wymyśle Polskie zapytał czy koła łowieckie same nie mogą szacować szkód?
· Pan radny Jacek Domżałowicz przypomniał o poprawie krawężników przy osiedlu w Słubicach.
· Pan radny Łukasz Bartosiak poprosił o posprzątanie parkingu przed Urzędem Gminy i GOPSem oraz robienie tego systematycznie co miesiąc. Zauważył, że na ul. Osiedlowej w zimę nie ma odpływu wody i podczas mrozów jest tam ślisko.
· Pan Andrzej Wojno - sołtys sołectwa Grzybów poprosił o wyjaśnienie sytuacji z odpadami w Grzybowie.
· Pani Elżbieta Machała - sołtys sołectwa Budy poprosiła o wybudowanie drogi w Budach ponieważ już robią się tam rajdy samochodowe offroadowe a niedługo ta wieś będzie skansenem.
· Pan Stanisław Szymański - sołtys sołectwa Alfonsów zawnioskował o budowę drogi w Alfonsowie.
· Pan radny Mariusz Bartos zgłosił uszkodzoną drogę koło krzyża w Grzybowie.
· Pani Elżbieta Karasek - sołtys sołectwa Potok zapytała czy wiadomo coś o pogłębianiu rowów przy drodze powiatowej w Potoku?
· Pani przewodnicząca zgłosiła uszkodzenie drogi powiatowej w Studzieńcu koło kapliczki.
Pan wójt udzielił następujących odpowiedzi:
· 30 kwietnia porozmawia z projektantem w sprawie ułożenia polbruku na ul. Wielkiej Wody. 
· wnioskowane lampy są zapisywane przez pana Lenarcika.
· koparka gminna jest w naprawie, jej naprawa nie powinna trwać więcej niż dwa dni robocze, tzn., że po majówce powinna już działać.
· w miesiącu maju opracujemy ulotkę dla mieszkańców odnośnie postępowania z odpadami. Możliwe jest wywożenie odpadów z oczyszczalni ścieków na pola rolników, ale osad ściekowy i pole powinno zostać przebadane. W naszej sytuacji rolnik nie ma żadnych dokumentów, nie ma karty przekazania odpadu. Tego osadu nie powinno być na terenach nadwiślańskich, bo po pierwsze to teren chronionego krajobrazu, a po drugie zalewowy. Ten osad powinien zostać w ciągu 24 godzin zaorany. Zgodnie z przepisami Wojewódzki Inspektorat Ochrony Środowiska, a nie Urząd Gminy powinien zostać poinformowany o tym, że osad trafi na pole. 
· wozimy piasek na drogi. Zależy to od pogody. Zgłoszenia zapisuję.
· koła łowieckie nie mają nic do szacowania szkód powodowanych przez zwierzynę łowną. Moim zdaniem problem tkwi w tym, że projekt ustawy o prawie łowieckim powinien zostać skonsultowany, a nie był. W ustawie jest na wprost napisane, że członkiem komisji jest sołtys, dlatego wystosowaliśmy pisma do sołtysów. Zgadzam się, że jeśli ma być przedstawiciel gminy to nie powinien to być sołtys tylko pracownik. Często są to sprawy sporne. W kole łowieckim też są rolnicy i to może rodzić różne problemy. Proponuję by stworzyć stanowisko w tej sprawie. Ja, jako wójt poprę je, mogą to zrobić także związki rolnicze. Proponuję by nie czekać do najbliższej sesji w czerwcu.
· gdyby te osady były legalne to nie powinny np. na Zyck wjechać, bo to jest teren zalewowy. Zawrzemy to w ulotce. My jako gmina powinniśmy dostać informację z Wojewódzkiego Inspektoratu Ochrony Środowiska, że takie coś będzie u nas wożone, ale to w przypadku gdyby wszystko było zrobione zgodne z przepisami tzn. byłaby karta przekazania odpadu i zawiadomienie do WIOŚu. W tej chwili są wzięte próbki do badań. Badania potrwają 6 tygodni.
· sprawa udostępnienia parku przy pałacu w Słubicach została przedstawiona przez mnie właścicielowi pałacu. Zgodził się on by podyskutować o tym na posiedzeniu komisji Rady Gminy. Musimy mieć świadomość, że jest to jego prywatna własność i może on nie wyrazić zgody na udostępnienie tego terenu.
Pani Kazimiera Janiszewska - sołtys sołectwa Słubice zauważyła, że przy sprzedaży terenu pałacu i parku bya klauzula nakazująca właścicielowi udostępnianie tego terenu.
Wójt zobowiązał się zadzwonić do właściciela pałacu w tej sprawie.
· popieram pomysł zakupienia flag, ponieważ mamy 100 lecie odzyskania niepodległości. Ta uwaga była cenna i słuszna.
· w sprawie szacowania szkód zrobionych przez zwierzynę łowną moim zdaniem w tej komisji powinien być rzeczoznawca, który ma odpowiednie doświadczenie i wiedze w tym zakresie. Taka osoba obligatoryjnie powinna być członkiem komisji a sołtys mógłby być jej członkiem, ale gdyby wyraził na to zgodę. Mam nadzieję, że te sprawy się w niedalekiej przyszłości wyjaśnią. Inne mamy realia i inne zapisy w ustawie.
· zapisałem wszystkie zgłoszenia na piach, tłuczeń i wyrównanie dróg.
· poprawienie krawężników na osiedlach tak by łatwiej było się poruszać rowerzystom i matkom z wózkami jest trudne do realizacji za pomocą naszych pracowników. Przy pałacu udało się to zrobić, bo w gminie wtedy kładzione były chodniki i dogadałem się z tamtą firmą by zrobiła te poprawki. Poproszę przedsiębiorcę z Grabowca by nadzorował pracę by tego nie zepsuć i stworzyć odpływ wody deszczowej.
· dziękuję za uwagę w sprawie zamiatania chodnika. W ciągu dnia na parkingu stoją samochody, ale poproszę pracowników by po południu albo przed wieczorem to posprzątali.
· nie wiem kiedy osad z Grzybowa zostanie wywieziony. Możemy rolnika zobowiązać do usunięcia odpadu a on może tego nie zrobić. 
Pan radny Łukasz Bartosiak zauważył, że mieszkańcy powinni być solidarni i w razie próby kolejnego wjazdu transportu odpadów spróbować temu przeszkodzić.
Pan radny Wiesław Milczarek powiedział, że rolnik o którym mowa jest oporny na jakąkolwiek formę współpracy. Temat był poruszany na komisji, wcześniej były telefony od mieszkańców, rozmawiałem z nim, żeby to wywiózł w inne miejsce, dalej od ludzi skoro jest taka możliwość. Niestety nic nie docierało do niego. Poszedł do niego sołtys, też nic nie dało.  
Wójt powiedział, że teraz przez 6 tygodni rolnik nie może nic z tym zrobić. Potem dostanie decyzję, w zależności od wyników badań. Powtarzam, że jak pracownicy urzędu będą na wizji to poruszą temat zakrycia tych odpadów. Osobiście do niego też w tej sprawie zadzwonię. 
Pan radny Mariusz Bartos stwierdził, że podobny rodzaj odpadów był stosowny na polach w Jamnie, ale tam wszystko odbyło się w ciągu jednego dnia i nie było uciążliwe dla mieszkańców. Jest to bezczelne gdy ktoś wywozi odpady i zostawia a smród wieczorem jest nie do zniesienia. Ani radny ani wójt nie ma możlwości wpływu na takiego rolnika.
· na Budach tylko raz jechały samochody offroadowe. Prawdopodobnie pojawią się tam także 20 maja. Nie neguję, że droga asfaltowa jest tam potrzebna.
· droga w Grzybowie była już naprawiana. 
· z tego co wiem droga powiatowa w Potoku będzie w tym roku remontowana. Postaram się dowiedzieć czy będą wtedy remontowane rowy. Zapytam wtedy również o naprawę drogi w Studzieńcu.
Pan radny Łukasz Bartosiak powrócił do sprawy udostępniania mieszkańcom Słubic parku przy pałacu w weekendy: Mnie troszkę bulwersuje sytuacja tego pałacu w Słubicach, bo wszystko się zgadza że to jest własność prywatna,   ale jest to specyficzna własność prywatna: była tam szkoła, tam się pokolenia uczyły. To znaczy, że jak ktoś pół centrum Słubic wykupi i ktoś będzie coś chciał to nie można bo to własność prywatna. Troszkę nie poważna jest sytuacja - z całym szacunkiem do pana Ambroziaka, którego cenię i szanuję- jeżeli ktoś jest zaproszony na komisję to powinien znaleźć dzień dla mieszkańców. Nie było sytuacji że ktoś nie przyszedł. Jest możliwość poświęcenia tego jednego dnia tym bardziej, że w tym pałacu gdyby się cokolwiek działo to byśmy niczego nie chcieli. Tam się nie dzieje nic. To nie jest sytuacja, że ja mam działkę na której rosną warzywa, ale to jest pałac. Ten pałac widnieje w rejestrze zabytków, który jest w książkach gazetach  opisywany, reklama jego poszła. Tam się nie dzieje nic a miało się dziać. Jestem za tym by zaprosić pana Ambroziaka na sesję i wyjaśnił nam także co planuje dalej z pałacem, czy on ma dalej przez kolejne 70 lat niszczyć. Pałac w Studzieńcu też jest własnością prywatną, ale tam coś się dzieje a mieszkańcy mają dostęp do niego. Uważam, że to jest taka własność prywatna, że chociaż fragment powinien być udostępniony i mało tego zadbany, by przejść po alejkach a nie krzakach. 
Pan radny Ryszard Ziółkowski zapytał czy został naprawiony hydrant w Wiączeminie Polskim?
Pan radny Jacek Domżałowicz zapytał czy w związku z pałacem nie pwoinno się zapytac konserwatora zabytków, aby zajął się tą sprawą? Czy właściciel nie jest zobowiązany do jakiś prac w tym pałacu?
Wójt udzielił następujących odpowiedzi:
· jest pilną potrzebą, by pan Sławomir Ambroziak pojawił się na sesji. Jak będę w Płocku to skontaktuje się z konserwatorem zabytków na temat pałacu w Słubicach. Postaram się by pan Sławomir Ambroziak uczestniczył w sesji.
· wiem o uszkodzonym hydrancie w Wiączeminie Polskim. Takich hydrantów jest ok. 40 % na terenie gminy. Rozmawiałem już o tym z konserwatorem, ale to wiąże się z wymianą hydrantu, zamknięciem wody, powiadomieniem o braku wody okolicznych mieszkańców. Hydrant zostanie wymieniony.
Na pytanie wójta odnośnie zorganizowania stoiska sołeckiego na Dzień Ziemi 20 maja br. chęć organizacji stoiska zgłosiło sołectwo Alfonsów oraz sołectwo Łaziska. 
Przewodnicząca obrad zaprosiła obecnych  na rajd rowerowy 12 maja br., który zaczyna się w Mocarzewie, przebiega przez Słubice, Piotrkówek, Studzieniec z powrotem do Mocarzewa.  
Do pkt.13 
Pani Katarzyna Milczarek, przewodnicząca Rady Gminy stwierdziła, że porządek obrad XXXVII Sesji Rady Gminy został wyczerpany. Zamknęła obrady XXXVII Sesji Rady Gminy odbytej w dniu 27 kwietnia 2018 r. Podziękowała radnym, sołtysom i zaproszonym gościom za uczestnictwo w sesji.
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